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w W ilnie w  Piątek dnia 17  Marca v. s. 1 8 2 2  roku.

W l A B O M o K l  K R A J O V B
Prżez Nay wyższe Ukazy J. C.M. do Nayświet- 
Aządzącego Synodu pod dniem 24 r. t. wydane, 

fzenaywieleLnieyszy Metropolita kijowski, Sera,.
rl° n , na własną prośbę, uwolniony od rządów 
Jecezyi i klasztoru, i ,na pobierać W pensyi do- 
'jwolniey, jako biskup i archimandrjta klasztoru 
Mowo-peczet\,];iego po 2Ó00 1*., a naprowizyą po 
*oa kop. 80, z sum przeznaczonych na departa- 

duchowny, z wolnością mieszkania, gdzie się

]-.i j Studzący Senat przez ukaz okolny z dnia 5o 
ogłoszony w  gazecie senackiej z dnia 

ftlł(jtrc)it0^vvieścił, Naywyżcy potw ierdzoną opiniją 
na(j’ Państwa i do wypełnienia zaleconą, a poclpisa- 

Prezydenta Rady Państwa d. 27 czerwca 
^ 1 roku, i i  wyroki sądów głównych w sprawach 

^ e.ln urzedników, oddanych pod sąd przez 
kk aŁoi'^wł na rewizyą gnberniy wysłanych, podług 
3urZU 6 ^tJ‘a 9 listopada 1817 roku, pospołu ze 
ł aWami przesyłać na rewizyą do Rządzącego Se- 

j lV; nie przywodząc do skutku, chociażby od- 
pod sąd usprawiedliwieni zostali.

W 1 E L K IE  X IĘ Z T W O  PO ZN AŃSKIE.
, ; Poznań dniu 10 marcu. Unia 10 t. m. za
kończył życie poświęcone usługom oyczyzny, w  

,,ra<;h swoich M anieczki, w powiecie szremskim 
J W .  Józef Wybicki, Senator Wojewoda T b y ły  
prezes Sądu Naywyższey Instancji Królestwa Pol
skiego. Nazajutrz ogłosiły dzwonv zgon jego inia-
»LT7;eT \ lmiê °  Ży]Q W'dziejach Polski przedostatnich czasów.

N i e m c y .
We Vr ? ,i zeSow M enu dnia 5 marca. Słychać 
^Worów nc’VV| ch P^O-c^kach dla różnych
i m-i . * , la n k ier  ethm.an bawi w M edyolanie, 
deiri S Z\ M z r / $dem austryackim wzgle-

K 7'^  JO ™ iiionów złotych ryńskich. 
»kie<ro j , a °Sło l zono Postanowienie rz a d u lle -
ttwu ’n- . f l zapobieżenia zakazanemu szacher- 
póki'nie^nr°/W an° zadncmu żydow i żenić, sie ,
lakieip r.,„va.zet >z- gospodarstwem wieyśkiem iub
może w v;lv 10- em,i a przyzwoitym zarobkiem 

rpdzinę swoją.
Zmnieyszo^ “J®*ono nowy projekt podatków,
trzebe przynie-;? • ! K1emskich wskazuje po-

We Franc vi, nie m ap ok u ou ^ t"  P^Wyasy.eniacła

5a^ha l o 0 nie 'nunl k,ey? ^ w iad cza jąc , i i  Mo-
danev^ R 1 • lCnt z os.tatmpy odpowie-

p )bQ>eż Rossyaynle1Sl f [ zewulv}Vać .w .VPad'9 ie  ,P°-
°rU o s ł^ i^  “V*!* 7' n,ey konłenla , i że

Ryskie ,>az ^ St wezwaną, aby żądania ros-
* l°naberU, v*'W Przeciwnyun zaś razie, zpsta-

hie orh 10 ^ ,aS.nf  . u losowi. Porta nie tylko na
P°W letUiała, lecz nawet odmówiła posło-

'V'; ' , ■ * • >*r~ ■■ Ifitl. Y. ' . ; id. ■ , x J
wi angielskiemu, żądanego od 10 dni ńatadzeni* 
się z ministrami tureckimi. Poseł francuzki nie  
pozyskał jeszcze pierwszego Wysłuchania, którego 
s,:m nie chce mieć póty, dopóki Basza A kry  nie* 
rostanie oddalony z urzędu, i nie wyydzie rozkaz 
naprawienia klasztoru na górze Karnielu, który 
ten okrutnik zburzył. Jest ooawa, aby śmierć Alegot 
Baszy Janiny, nie powiększała dumy i uporu Porty.

A u s t r Y A.
(z Gaz. VPar&z.) Wiedeń dnia 5 tnarea. Sy« 

stemat zaciągu woyskoWego ma bydź odmieniony 
W całey monarchii austryackiey. Słychać, iż szla
chta będzie także obowiązaną do służby woysko- 
wey. W okolicach Opaufy zawarto umowy na do
stawienie znaczney ilości sukna i skór dla woyska.

1’ryest dnia 1 marca. Odebrany tu list z 
Durazzn w Albanii, podd. 18 lutego donosi: „Spra
wa greków doznała niepomyślności. Churschid 
Basza, pokazawszy Suliotom listy Alego Baszy Ja
niny, który z wielką szkodą greków chciał w eyść  
w  układy z turkami, odwiodł ich od wspólnego 
działania. W łaśni ludzie porwali potem wiaroło
mnego A lego, i wydali go Chursc/udowi Baszy. 
Skarby jego, wynoszące blizko 218 milionów pia- 
strów , dostały się turkom, którzy głowę jego dóf 
Stambułu posłali. Od tego czasu, grecy, którzy się̂  
z More, >osunę!i, wracają do półwyspu swego. 
Poddanie się suliotów, będące smutnym nader w y
padkiem dla spaawy greków, jest dziełem licznych  
wysłańców Hrabiego M aitland, naczelnego kom- 
missarza angielskiego na wyspach ioóskioh.“

Semlin dnia 20 lutego. Tatar wysłany z po
cztą zwyczayną ze Stambułu, przybył w'czora do 
Belgradu , i przywiózł listy pod d. i 3 b. m. z® 
stolicy Państwa Ottomańskiego. Potwierdza art 
wiadomość o wydaniu groźnego Alego, Baszy Ja
niny, który mógł bydź zdradą wzięty, ale nigdy 
pokonany przez turków. Ze zaś do dziś dnia je
szcze nie wydano w Belgradzie prywatnych Ii*ł 
stów, tymczasowie więc przestać wypada na po
wieści przybyłego tatara. Mówi on, iż Churschid 
Basza posłał przez trzech turków głowę Alego do 
Stambuły.: iż Sułtan kazał ją naprmd przynieść do 
seraju, a potym obnosić po celnieyszyeh uli
cach miasta, i nareszcie zatknąć na pal w  nńey- 
scu, gdzie' głowy panów krajowych bywają pospo
licie na widok publiczny wystawiane. Wid iok 
głowy tego, niegdyś groźnego człowieka, sprawił 
w  turkach radość, niepodobną do opisania. Czekaó 
należy urzędowych wiadomości o szczegółach w yJ  
dania jego. Słychać, iż pokłóciwszy się z najb liż
szym swoim krewnym, chciał go zabić: lecz tea  
przy pomocy własnych jego ludzi, uciął mu gło
wę i posłał do obozu tureckiego. Zgon jego jest 
srogim ciosem dla ivarodu greckiego, jeśli jeszcze 
(czego się spodziewać można) ogromne skarby je*» 
go wpadną w rę^e turków •' ->

Powyższy artykuł umieściła gazeta rządotua 
pruska; w  gazecie zaś hamburskley czytam y pod 
artykułem zAustryi d. 2 marca co następuje.^,,O  
nikim w. czasach naszych nie rozchodziło się -.tyle 
sprzecznych wiadomości, ile o sła*vnym Aly, Ba
szy Janiny. Jakże często wysadzano go na po
wietrze lub chwytano? W  Nissa, Belgradzie  i in
nych m iejscach cieszono s ię , iż głowę jugo po
słano do Stambułu. Lecz radość ta była bezzasai 
dną. Podług najświeższych bowiem doniesień, A ly



chytrością śWoją isalrudnla nieprzyjaciół , i 
Churschid Baszę"

odpadł

A N G I,- I A.
L ondyn  dnia  i  marca. Lubo w yrok sądu 

przysięgłych, i kommissyi w Cork skazał 35ciu bun
tow ników  irlandzkich na śmierć, 3ch atoli dotąd

żwawe spory. M argrabia Londonderry [Lord Ci’ 
stłereagh) popierał gorliwie wniosek Sekretarz^ 
admiralieyi: lecz strona oppozycyyna odniosła zvyT 
eięztwb: bó m iała większość 34 kresek, i  rados  ̂
sttoję okrzykam i w ynurzyła.

Dnia 4 b. m. trudniła  się izba interesam i ir' 
landzkiemi. Obywatele z W aterfoYd  podali prośbę

flh ząbieifc d. 5i stycznia P. CkttGgair o zniesiecie dziesięciny w IrJaijjHyi; lecz minis'^0' 
i  spalenie koszar w Charchtowni Innym  "nbieća-* wie 11 i dn  a iid o s t aterc znispalenie koszar w Chai chtowii. Innym  obieca-* wic nićclalT dostateozney od^onTedzi ifa zapytaide! 
no przebaczenie jeśli w  przeciągu oznaczonego co rząd w  tey  mierze przedsięwziąć myśli? 
czasu buntow nicy ro ze jd ą  się i binm ̂ złipzą. ’ Anglia ma blizko *2$o Okrętów v linijovvy^

Niedawno popełniono w Iriandyi^nowe beV odo fregat i óoo mnidyszyćll statków  wojenny^’ 
praw ia. W  hrabstw ie L im erick  zburzono koszary na których jest ogółem do 4o,ooo dział.
niedaleko N ew castle , a drzewo .i cegłę żabrańo.

niono to na rozkaz tak  zwanego kapitana
Rocky  k tó ry  zalecił bilpzyć. w szystkie domy za- 
ię te ' wóyśkiem królewskićm. W  innem  mieyscu, 
banda bul ta  jó w porw ała Właściciela dóbr z łóżka, 
i zaprow adziwszy ;W  pole przym usiła, uklęknąć i 
czejcąć. Spiiercj,.. Już wym ierzono k a rab in y , gdy 
n iek tórzy  uczuli w  sercti swojem litość, i darowali 
K « życie pod w arunkiem , aby dóm sw óy opuścił. 
Popsuto w, rufa sprzęty  i okna potłuczono. Na 
gościńcu z Tipperarr)' 4 hultajów  napadło podró
żnego i na śmierć ukamienowało.

W  okolicach Hd'yeross spalono, dóm, do k tó 
rego się dzierżaw ca ńiedawno wprowadził. Xiądz 
nazw iskiem  Herbert schw ytał w Rathm on  dwóch 
fud«i, którzy Pana Brereton  zabili. U jednego 
znaleziono k rzyw y  ń ó ż , k tórym  nieboszczykowi 
urznąj rękę , • ......

jtia^eta m inisteryalna K uryer, ćżyni w  tey  
m ierze następującą uwagę: „ Niepodobna zwy-
ęijaynerr.i praw am i powściągnąć takich okrucieństw  
i zdrożności. Nie są cne skutkiem  w zburzonych 
nam iętności, ucisku, i „rozpaczy, lecz rozm yślney 
i  z im ney dzikości. Trzeba im zaradzić tak, jak zasłu
gują, Użyte śrpdki powinny bydż równie .'gwałtowne, 
jak  sama zbrodnia. T en  jest jed \n y  sposób przyw ró
cenia. spokoyności i dania opieki niew innym  mie
szkańcom ."

B n in  5. Nigdy jeszcze nie przyjeżdżało tu
■U .i A *'1 j ___  »

F R  A N C Y A.
P aryż dnia  3 marca. D w ór nasz wziął 113 

tray  tygodnie' żałobę po zgonie Xięcia Alberta $v  
śko- Cieszyńskiego.

Marszkłek minister woyny Wydał rozkaz-  ̂
Wszyśtkięh jenerałów, riiebędących jeszcze w  cif,}[ 
ney Służbie, a przebyw aj cyćfr W de partam^ 8 
tuteyszym, żeby się stavvili w  biórze wojen*1)11' 
między dniem i a 10 rriarca.

W szystk im  em igrantom  hiszpańskim, 
cym w Bajonie, w yjąw szy Biskupa tarragóńskie?^ 
i prow incyała kapucyńskiego, .'•okazał nasz t A  
wynieść się z tego m iasta do departam entu 
rónde.

Izba parów, Ń * 'sqssyd dnia 27 lutegó la 
mówił Par Franoyi H rabia Mole: Zaymujące »*! 
praw o jest nieoddzielne od praw a o dżiennikach 1 
pismach pęryódycznych. Do jcdnegoż dąży z / lirfl. 
celu i skutku, to jest do ścieśnienia wolności p1*
sama o rządzie re p rć z c n ta ę y y ń m  Żyjemy ^

-h nr-bebu-ót; : u u r . , . i je  obw>błędyczasach, w  których uchybienia 1 or:;ay 
niają nikogo: bo te  nie tak. do osób,4 jak® r-a°uY 
do ich położenia należą. W szysćy  popełń*11 _ \  
dy i zawinili, w yjąw szy dawcę karty  konstytu'  
cyyney. Ta ty lko karta  jest dziełem jego, a re ' 
szta dziełem tych, których ufność jego powołj 
ła koleynó do steru  rządu. W  cżńśić d ługiej 

m iędzy v namiętnościam i i przcciwncdM ski
ty le  gońców lub i tą d  nie wyjeżdżało* jakytpraz. 'b ie  ihteressam i, zapomniano o lem , co do jey r°  r 

Jedna z ąazet ti;tevszyćh donosi,iż ouTilovvniey poczęcia powodowało. Jeden ty lko człowiek 
irlandscy  napisali do P. Hubie l i s t , oświadczając: zapomhidł. Człowiek ten  pow icdziit uli w y je ''  
,ŁZdarzaiące się od niejakiego czasu w tey  j;rowinćyi d/.-ń a o m  +f* tnmn.-inii.-i i r  HK-mir uńadł. wyc^ . 
zabóyśtw a i pożogi, ńie są bynjjyjrimey d m odem
nienaw iści ku dobremu naszemu K rólow i i praw om  swego bitnego
lryQ irti*rir*v»> 1 n  n  n  lr  o  n » , 1 'I łn /w - t m i- iA  i m U i i ' n l t r  tU łH *  11 f  1 P  ł  O <T W V H

dżająć na te  kampaniją, w  ktÓrey upadł, wyc i 
pawśzy w szystkie usiłow ania ieninszu swojeg® 

j  j  Wbyska: „ P o  mńić tew olucya,
krajow ym j lecz okazują, m enaw ić u ch w a ły , «po- lą riczey  wyobrażenia, k tóre ją zrządziły, z®0 , %

,-ch j tego, bieg sw ó y ’ódzyskają'. Bodzie to  jakby książka,
„ • 1  • „ u m  Or* K n lc h i i i l rn .  I i f o r / ł n  « i ó  (\n c7jS^

w ażniającey do ocenienia płodów h.aszy 
cośm y w' pocie czoła zarobili , a J ------  „ii,

dąw ąnia ipnym  ktcfićy w*yyhibjd się yakta’dka,. biorąc się do cZ)’ 
dziesiątey części wszystkiego \V id  zisż tedy W  Pań) nia na karcie, w  mieyscu . gdzie zakładkę z°s . 
u  - • 8 1 „ . -L 1 wiono. Jeżeli zdolne 1 śmiałe ręce nte w ykop»4iż powstajem y przeciw ko systc-matowi dziesięci
ny. N ik t nie chce słuchać zażakń  naszych, Jeśli

Sarlam ent nie cofnie tey  u ch w ały , w yśw iadczy 
la nas nieszczęśliw ych ludzi neywmk.s^e jtlobro- 

dzieystwo, gdy  nazawszd ustaw ę względem buntu  
w’ mocy swojey u trzym yw ać będzie, i nigdy nić 
pow róci nam praw a Habeas Corpus : przez to bo
w iem  schnąć będziemy w  cichości na łóżkach na
szych i um rzem y z głodu, a śmierć ta  jes trJepszą, 
a  niżeli na szubienicy."

Nayzłośiiwszem  ze w szystkich od .niejakiego 
czasu popełnionych, w Irlandyi bezprawi, jest spa
lenie domu Pana l l  hite, w  okolicach New castle  
d. 2& lutego. Zaw zięci buntow nicy chcieli ucię- 
kajacą rodzinę jego zapędzić w  ogień; lecz oddział 
4agć> półku przeszkodził im uskutecznić tak  ok ru 
tn y  zamysł. Jednego ty lko  hultaja  złapano. D. 
27 lutego ogłoszono w południowey części H rab 
s tw a  Lim erick  ustaw ę względem buntu, i zaleco
no mieszkańcom, aby o wschodzie i zachodzie słoń
ca nie wychodzili z domu pod karą. 
v. i>t. Izba  niższa. N asessy id . 1 b. m. podano mnó- 
Z.tsyo próśb od m ieszkańców H rabstw  Lancaster  
i SprrM erset o złagodzenie kary  jsnanemu H un- 
towi, i.lepsze z nim  ohchodzenie się w więzieniu. 
Pan Hobnouse -tw ierdził, iż H unt bardzo mało do
staje pok arm u , i n ieczystą wodę pić musi. Za- 
naioniłft się potem izba w W ydział skarbow y. Se
k re ta rz  adm iralieyi żądał .uchwalenia 57,616 fun
tów  szterlingów  pensyi dla Lordów adm iralieyi. 
Pan  R id ley  radził zmnieyszyć tę  ilość , i dwóch 
niepotrzebnyęh Lordów oddali<h Pow stały  2tąd

Jeżeli zdolne i śmiałe ręce 
wtedy głębokiego łożyska potokowi, sam je sob# 
zrobi, zasy^djac. się jeśżeze o p h k  ótćińi gruzami-^ 
Ten. kto tak  radził, już n ft żyje*, a grób jego jc« 
nową n a u k ą :  bo żyłby może jeszcze, gdyby b f  
pomniał, iż W takim , jMc n isz  * w ieku, sańiemi je‘ 
dynie zVrycięztwami i chvkala, niczego gruntpw*1)' 
go dokazać nie można. Zróbm y łożysko pot oko 
i  spieszmy się dać mu płyn dostateczny, aby ‘j  
swych brzegów nie wylewał. Przypom niym y s ;
bie. żc ustaw y, k tóre rcw olucyą w roku 17% PL 
przedziły, śą jeszcze w  roku 1822, i zawsze H  . 
w-li/num snosnhem iev ukończenia.* Czuł tojedynym  sposobem jey ukończenia.- u iu i  *-- - ja< 
ca k a rty  konstytucyyncy? wiedział, że ta  
cya zamiast tego, coby1 była skutkiem  niCl 
nam iętności, lub trefiinkow ą próbą sy S tem ^ i 
wyległa się ze składu rzeczy, i stała się nieuc 
ną. Uznane raz  niektóre praw a, nie mog J 
bydż zaponinionemi, i odtąd stało się n?,
bieństwem , żeby rządzić bez dania rękoym 1- ^  
cóżbyście powiedzieli o kraju , iv k tó ry m  y ^r-1‘- i
koymie, będńce nagrodą 3oletnlch doSwu»<h-^y.cj} 
n i e s z c z ę ś ć ,  obrócone były na pó/y tek  111- 
ty lko  in teresów ; gdyby były tylko sło W < ' 

• Jifchi y  1KO lU Ł C IC J . - n  ,  fc-oj u ;  b y ł y  - j  _  „ ,v -

i żŹdncgo nie przynosiły  dobra, k tóre so 1 aj
obiecywano? W szędzie, gdzie rząd rep jnijf;
cyyny zaprow adza się, podnoszą się dwje ^  &
jedna, k tó ra  chce, aby śzała nie p*zrc; jn^cii 
nigdy na stronę  porządku kosztem 
d ru-u , k tó ra  chce, zeby porządek t1 p ^vanie ,J 
w ystaw ionym  na szwank przęr-. xl eAr\i 
w oladści. P M e  tc opinije ńrtodą 1 -



o władzę'; co nie zatrważa społeczności: to  
"dc, że się riie ma czego stąd obawiać} poohwda 
nawet tę walkę, która znagia władzę starać się, 
£eby jey nie miano nic do prżyganienia, a któiey 
^usi bydź skutkiem powierzenie władzy zdatniey- 
Szym. Lecz jeśli -walka między , interesami, la-: 
®łiast między opimjami, zachodzi, z'amienia się 
. krótce w okropna woyne; a rząd reprezentacyy- 
X  ?taie si? straszną bronią, którey obie strony 

bałyby użyć dla gnębienia i uciskania. Usiłu
ją «łua ich obracają się naprzód na tryb  wyborów: 
0 żv północą1 tego trybu jedna strona ńioże ćpai- 

t   ̂wszystko W rządzie, gdzie większość wszyst- 
.? Hanowi. Odtąd z p  jak wybory stają się wła- 

^ l^  id tydney stfrony, cbiociązby ta  Stroba, jednę 
pł ^Hó^dią wyobrażała,odtąd, piówię, cały me- 

anizm. jest błędny i fałszywy' , walka jest 
‘imstwem, i tfszyśtkie rękoymie znikają,‘a prźe- 
'gająca stronił, bojąc się ogłaszania jey czynów, 

zuaac muffi swego bezpieczeństwa w milczeniu, 
tak  Ml anówie: d.wń prawa o wolności druku 
5ą nieuchronnćrrii skutkami ostatniego prawa o 
^yborach. Pżawo to dajac praWie- monopoljum 
Jybićrcze tym, którzy od roku 1815 składali cia- 
| te rbnieyszość, doprowadziło *jch koniecznie do 

t znagla ich teraz wolność druku uciskać, 
ku f^ówca rozbierał prawo o wykroczeniach dru- 

1 ̂  zakończył ośWiadczeiiiem, że je odrzuca).
27 1 deputowanych'. Na sessyi tey izby dnia 
Ł dCgo hrabia Mollien, Par Francyi, prezes

Przybył &ó Paryi& z M adrytu  hrabia Torett^  
deputowany Stanów hadz#yczaynych hiszpańskięłi.

Sławny aktor Fleury umarł z paraliżu w Or
leanie, mając lat' y4. Przed czterma dopiero ła
ty  optiścił scenę, grając nh tearze francuzkim -z żti-. 
uowoleniem wszystkich przez lat i f .

W  l o c h  y:
(ż Gaz. W arsz) R zym  unia i 5 lutego. Zbie-’ 

iftją tu  składki dla ni zczęśiiwcy ósady 5,ooo ka
tolickich szWayoaróW w Brezylii-.; Oyeitec święty 
ofiaroWał 4ooo' liwrów, lUdohhićżókkizhir się hojh- 
nymP ^ jąż^  Stanisław. Póniutuwski, Hrabia St. 
Leń, Ludwik Bonaparte. dóLón Reinhold, po?eŁ 
niderlandzki, Lady Alęottrlejy.i iiiue zń.ikomite ta*

[z Gaz. W arsz.) O dgrdnic wiotkich 26 lu
tego. Podłóg wydanego W Neapolu Urządzenia, 
nikt nie może utrzym ywać szkół prywatuvch. kto 
nie ma pozwolenia od konimissyl oświecenia -pu
blicznego, która pilną daje hąćznośĆ: na moralność 
tych szkól czyli pensyy, i naybardziey prżćstizeł
ga, aby uczące się dzieci chodziły do kościoła nh 
nabożeństwo, i nie zaniedbywały prakty ki re ]k iy - 
ney. 1 ' - er. 2

(z Kor. Warsz.) Sąd wojenny, w Palerfńid, 
osądził 15 aro da Corvaja. ża. należeńic do ońatniek 
go sjnsku, na 10 lat więzienia i żapłaćenie kośZ-

y -jÓ toż samo ob a itaio-
w     )  »  “ * * 3  | 7 A .v i i vu

blic ““ y1 dozorującey kassą um arjająck dług pu- 
ty. fny, zdał izbie sprawę o działaniach tey kas-ty  . v ) izmie sprawę o ciziataniacn tey kas- 
\v’ Pokazało sięj żć od zdaney w tey mierze spra- 
gu. p dł-n*m razem, umorzyło się 77 milionów dłu- 
pj^rvv<;r^ystlP iouo potym do dalszego rozważania 
z

ęV,. ■ •• ki  . i  J  A \ J i J  Ył U i / t l l i lH

roi SZe§° Profeklu prawa względem rachunków 
U 1° 2° w ogólności, a potym wszczególności 

* n-i 4^° ,a r tykiiłu. Przyjęto je na sessyi dnia a 8, 
ks ‘ oyze głosowano na cały projekt, który wie
prz X̂ a Sa*ek białych przeciw 72 czarnym

ci nv N:l ! eqsyi d' 1 rnarr,a rozważano drugi i trze- ' projekta prawa o rachunkach, obeymujące w y
baczen ie  summy dla ministra spraw wewne- 
trznych na wydatki. Przyjęto drugi nomekt ,  
gdy wzięto trzeci dla ministra woyny pod rozwa
gę, zabrał głos jenerał D em argayJ 2  him zaś P  
Corcelles, 1 opowiedzieli w szczegółach całe zda’

' p r z y \ S T aia 1CH i>bnCZaS rozruchil, zaszłego 
S i a ń e  ł *ny™ Ff  ltS FÓres' Podczas od- 
S o l o R z W  T &yh odr;ołuj ^  się końcu do

r k“ ’ &
«2e» ,,, U  PreIekturze policyi tu tey .

'  iVtó dtśTK0™ ,ł?v “ wkI j  • • , --------  ̂ i u n u  u b u n i e t o ,

S- E u s t a c h c o T ^ et ^ Pn n°  8‘5 ?.fzed k(»ściołanli 
? ° ^ a s  odoraw -i.ncl L ^ T  1 honne Uouyelle,Podczas oHi;® 1 eres 1 Bonne Nouvelle,
*aszł0 żadne 71. W IU°^ mis,-vi; wszakże nie

:y ^ f \ Kiassy luaZT,
prócz jednego lekarza i malażzi. Spiskowych jeśfe 
3o, z nich 28 jest w ręku zwierzchności, a 2 u- 
ciekło, u .  stycznia i 4tu rtd^mierć skazano, Ic r i  
tylko gciii stracono, 5ciu Król ‘datoycał życie.- ' 

(z Gaz. Ryz. Zuich.) Od grt>ńicwlo?kich )in iA  
2 marca. W oyna między P o rtą  ^Persy-ą jeśzez® 
się nie skończyła; ale tak 'U irćy jako i , er stawie, 
podług zwyczaju wschodniegę . opuścili po część* 
swoje chorągwie, dla,przepędżeiifa zimy w doihlĄ 
a ze w tych krajach kanipaojje zimowe nie w e 
zwyczaju, przeto działania wojenne^nit rożpOczńh 
się przed następującą wiosną.’ Md ją sie' jeszć/S 
odbywać układy , o W y c h  wypadku > rrit
pewnego twierdzić me można; ale gdy Pórsya n i-  
sta e na odddanie wydarty ch śobie przfez T urcy*  
prdWincyy; łatwo przewidzieć, że rzeczywisty staa  
pokoju nastąpić nie może. Durtoszą 7. A lexandryL  
że między W ehabitami panuje wielkie poruszenie 
i że się u nich ajenci perscy znaydują. Basza Egipti* 
odivołał syna swego z Nubii, i chce zgromadzić 
Woyska, aby rflógł działać podług okolicz
ności. Zgromadził on zuaczną śił^ pod Albxan~- 
drjrą, dokąd przybyli ż nowenąi propozycyamj niL 
ienci greccy z Hydryi. Kilkii ókrętów państw  
korsarskich ukazało się na pobrżeżh egipLjdeni 
dla Dołączenia się z eskadrą Baszy. Sam Zaś Ba
sza był niebezpiecznie chorym, i nie powrócił je
szcze do zdrowia. r  Lr

‘•‘ady lu d ri!!  T rS“ ™> a sloiare kolo nich gro- 
Sn,i spraszali zawsze żołnierze.Sad ... 1 1 ““ " '’w  ^ounerze.

eprawic obwinionTob T° V  w>d^  ^ y to k  w
pcrejean ; Cuierł -8p,?ek- Poru'^nika Delon,
1°W1 uknowanep., S? ‘*ku Ptzeciw kra-

skazał na ]* Y W m iekie ^au-
^Wuletnie i pięcioletnie wiT'-1’ “ WsPóln'ków na
O cen ie  po 5oo Z Z w ? ™ ™ - ’ lud/ iez *a-W   .......... • . K°.w kd,y piemeznev

r . ,  P O R T U O A L U A .
Lisbona dnia  3o stycznia. Dwóph kiipcóv* 

tuteyszych podarowało rządowi dwa okręty od q8f 
beczek ładunku , w Indyach zbudowane. Koszto
wały onfc 100,000 ta laków hiszpańskich.

, w  sprawie i  b„HeremLSfi«yt”e5'-
^  k tó s s .* 1'

z p r z v c 7 vm .jn^ uogących  popierać tey  
ł  d. Lem 3^y, Jż Napolcón ustawa królew -

? V ,\ V T v rCi/ÓY°kU T 3' ^  -  S ^ f r a n li;°ny za / I r a L .  r  wypłynąwszy wysi.nlł, ogło- 
^W ilnie a l.° rt’nika, umarł od tego ro-

dtllCntu. * n)e m<̂ 8̂  żadnego robić te-

r A meryka Północna.
Nowy York dnia 2 lutesto. Utworzyło sie tik 

towarzystwo, którego członkowie obowiazali sic nić 
wytaczać żadnćy sprawy do zwyczayhego shdu. 
lecz zachodzące spory ułatwiać - rzez wyrok sali u 
polubownego, lowarzystwo to składa się już wi<s 
cey jak ze loo nayznakomitszych objw atćli

*8ai. ^ ^  4 u*hy woysfconey t  klassy

w  1 A D O *  O Ś C I HOZMAI TB.
ścił * y y eTr .WarSKawski z dnia 21 marca umie- 
scił Z gaz. Lńer. warsza. „ Rozchodzi się w.eść
dóS,/-f”rC1 l*anc)^zka Karpińskiego; przywiózł ją 
do 11 arszawy obywatel z okolic, w których ten
kał «r P0el0V|r naazych od kilkunastu lat zamiesz- 

.lenze K nryer z d. 19 marca donosi: „ W  o-
n l  liA  JW  W6 -6 fZely i*terackicy iest umieszczo- py Ust i  Yy. /djptstxa sekretarza

II) ‘ ^



iewskiego do Radcy Kom. Ośw. i r e t o r a  Linde, o- 
«naym ujacy, i i  N. .Bąu jjrzyjął z dobroćią i oka
za ł szczególne zadowolenie, z dzieła życia Kad
łubka , tłumaczonego z polskiego na język niem iec
k i przez tegoż J W . Linde. .

Na jedney z małych wysp szkockich, żyje po
deszły c tło  wiek, który  od młodości w alczył w 
bardzo w ielu bitw ach, ale nigdy zaswc-ję oyczy- 
znę: był w kou te.de racy i barskicy; pomagał pół
nocnym  am erykanom  pod W aszyngtonem ; zacią
gnął się do w oyk ;irancuzkich w  czasach rzeezy- 
pospolitey: poźniey przeciw francuzom walczył 
yy Hiszpanii; a teraz , pom im o, starości, wybiera 
*i^ do greków, utrzym ując, iż okażą się wdzięcznieyr 
s^, niż rodacy zą krew ..przelaną.

P rzy  Diuiinheirrt- w  Baw aryi, d. 2d lu t. pod 
grubą w a rttą  gipsu odkrył o źródłogsłone: % głęboko
ści 333 stóp wydobyto 16 łótow wody, zabiera-* 
jacey w sobie 5 łótow czyś ley kryśt? l.dzo waney 
soli. Odkrycie tak  wielkiey Wagi płodu, na któ- 
.rym  Bawary i dotąd zbywało, winien, kray  pro- 
JTessorowi M angsdorf w Heidelbergu, oraz Bp. 
J/L illmann, i Selb.

g w a łto w ^ ^
daw na m e pamiętają. W ybuchy  zaczęjy,się _

J 1 7 , i trw a ły  jeszcze pod czas odejścia ostatniego 
doniesienia. Dnia 21 gw ałtow ność' ognistego po. 
toku wy łamała nowy krater w górze ze strony 
jpółnocney. Nąymoc.uleysze było wybuch Penie w 
nocy z dniai'24 na 25 plutego. Szczęściem, 
w zięła dątąd kierbr.ek przez mieysoa spalone i 
puste, jednakie wieś Torre del Greco by i i  <1. 25 
bardzo zagrożoną, ^Dziwna jest, źe ostatnie trz ę 
sienia ziemi, o k tó rych  się z różnych stron Eu- 
-lopy dowiadujemy, zbjegły właśnie w  -jednym* 
ęe  czasie z teinże .wybuciyńeniein. Trzęsienia 
ziem i w dniu 19 lutego dały się /także uczuć w 
w ielu  mieyscach na . granicy między Francy* i 
Sabiudva. Jezioro Bourget (w Śabaudyi) wzbu- 

Irzoue, w ystąp iło  ze a*egp łożyska, ciepłe źródła 
vv Ą ix  i jego okolicach wy tBv:skały /, większą 

gw ałtow nością . W  BelU y  (we francuzkim  depar
tam encie Ain) Wstrząs nienia były tak gwałtowne, 
zje'w koyciele lichtarze z wielkiego ołtarza pospa
dały, jeźdźcy razem  z końmi na ziemię padali, 
Tskaly się pękały i wiele budynków zapadło. Dnia 
a3 o godzinie 3 m inucie 35 jio południu dało się 
uczuć w B elie f nowe w strząsnienie ziemi, ale nie 
tak  gwałtownę*jak w dniu 19. W  tymże czasie t. 
j. d. 19 dało się uczuć w Lionie  i P aryżu . 3V 
K am om , ,w W ęgrzech , dało się uczuć ji*  d 18 
łjitego i trw ało  aż do dnia 19 do południa; uszko
dziło także wiele domów i kościołów.

(z Gaz. Źli; cą.) G azety francuzkie donoszą 
z  Niemięc, że fo rc ie  poewolony został nowy te r 
m in do i 5 m arca.

/ :  I z  C arlhggeny  w ypłynął do M orei okręt, 
n i  k tó rym  się znaydowało 200 ochotników', 4 ,000 
karabinów  i 100 cetnarów  prochu dla greków.

K ról portugalski zna) dowal się na uroczysto
ści klubu portugalskiego, na obchod rocznicy w pro
w adzenia konstytucyi. i bawił <dę do godziny' dru-

§iey zrana na kompanii Praw ie żadnego z g ran
ów nie było; nie spodziewano się bowiem, ażeby 

się Król ukazał.
W  Tulonie żyje kobićta która, miała 5 mężów, 

była w-zgromadzeniu sióstr miłosierdzia, kupcowa, 
oubyłakam panią w yew olucyi, uczyła panienki ró 
żnych robot, w ygrała wielką summę na loUryi, po
stradała  cały majątek przez pożar, praw ie umierała 
razy , a teraz  spęsobem jey życia jest wróżenie 
p rzy sz ło śc i; przepowiada że grekom póydzie 
naypom yślniey, chociażby ich wszyscy odstąpili.

W  Pontoise are F rancy i odbyły się powtór
ne zaślubiny dwóyga małżonków', żyjących z sobą 
pr:ez lat 5o, dawał ślub xiadz co już 5o lat jest 
kadanem , dru ch nam i i drużbami były tylko taki8 
osoby, co właśnie boty rok zaczęły, a ucztę wy
prawił burm istrz, który  5o lat sprawuje ten urząd* 

, Dnia i 5 lutego w dolinie S- Giuliano w p8łl* 
stwie rzym sldem  postrzegli strzelcy ukrytego vV 
gęstwinie człowieka, k tóry  do nich sti zfcbw szj* 
esybił, strzebli do niego 1 ugodziło 5 wystrzałów, 
po czem urżnąw szy mu głowę, oddali ją z w ie r z c k -  
rpici w Aleanca, gdzie poznano, iż była slawncg0 
rozboynika Walehorsa, za k tó rą  juź daw nie j cefl® 
szkudów przeznaczoną była.

W  Term ini znow u odkryto schadzki W<J‘ 
glarzy.' *

Z mowy Króla hiszpańskiego mianey przy ukoi*' 
czeniu nadzw yczajnych Kortezów, wszystkie stroU' 
n ictw a nie są zadowolone.

D. 1 lutego w T yrolu  ogromna bry ła  śni*' 
gu zasypała wieśniaka, trzech jego parobków? * 
konie wiozące siano. Ł.ędwo dwieście ludzi m0' 
glo odwalić tę  bryłę, lecz tylko jeden z zasyp3' 
nych został przy sjyciu. Na górze S. Bernard3*Donoszą z Neapolu  pod 27 lutego o nader _ - .r - - j  -o.----  —  o -----  - -

kłtownych wybuchach Wezuwiuszu', fik;.di od gdzie od wieków byw ały  ogromne m rozy, t era> 
m a me uamictaia. W ybuchy  zaczęły? się dnia lak  iest o.ieoło. iż iw prudniu kw itłv  tam  ro*tak  jest c iep ło , iż iw  grudniu kw itły  tam  

inaite rośliny. .
W  H rabstw ie Felthajm  zabito trz y le tn i 

św inię w ażącą 742 funty.

Dziennik "VVilen.ski na miesiąc m arzec r-t- z3ę
w iera następujące rzeczy. Rzut oka na lizyczny 
Rossyi, i korzyści z tąd  pochodzące dla Pr*^’]a- 
słu narodowego, p. P. Ostrowskiego. Niektórf -apa
domości o Bućharyi. O podróży naokoł", j1 j ta
kaoit. F reycinet. Podróż, Jana Ludwika B>irc” pyę 
w Nubii. Pisma rozm aite Jana Śniadeckiego 
Sława, albo Karnoens poeta portugalski, oda O ^  
ęęgo Szydłowskiego. Św itezianka, Ballada i  je. 
Mickiewicza. Do Elm iny p. A JU Fenom?11*1 
ktryczno-m agnetycznc p. W . Opisanie hUtory u 
podróży Alex. Hum boldta i Emęgo Bomp ‘ir\  jg- 
A. W . Uwagi nad lawą W ezuw iuszu Prze/' 0  
dzicz. X ięcia,D uńskiego K rystyana 1 - ry u iry . ay» 
naylepszym gatunku stali na igły- magnesowe, af^ ,  
lepszey ich formie Bronzowanie miedzi. 0 , pa
stwa: M ineralogiczne w Petersburgu; Baglaczo „
tu ry  w  Moskwie, Akadem ija nauk w Petersb 
U n iw ersy te t O xford/.ki, 'low arzystw o  literat 
skandvnaw.skiey, Umiejętności w  Kojienhadzie, -* 
kademija medycz. Barcelon-, Akademija u,n,e,ęt«o 
i r i  w Berlinie. Akademija w Soree, Aademija nu dy 
czna w  G etyndze. D ekret W . X. W ito łd a  z w u j  
runkiem  i kopią rossyy ską. O nowym podziale SyrbJ 
ry i O przyw ilejach na ndtve wynalazki w Rossyi- 
rzeczach przyw iezionych przez okręty  w ypraw y 
bieguna południowego 0  sposobie w ym iaru czas8 
okolicach Nowey Zemli, List T dyanów, G -ro b o ^  
E^iptski, Obelisk z czerwoi/ego granitu , Pr- 
tograficz. roślin, Now y instrum ent muzyczny, 
w v  sposób napraw iania okrętów, O mumijach. 
we D ziełu . __________

Od dnia pierwszego następującego *n,fS’‘aty 
k w ie tn ia , zaczyna się odnowienie prenu>«® cf. 
kw artałow ey na Gazete K uryera Litewskieg 
na zwyczayna rubli 2 kop. 25 srebreuu

K urs wileński na assygnaty od dnia id  ^  
rubpl srebrny, 3 rubli*-kop. 8 o |, czerw ony^ ^0. 
ty  nowy rubli 11 ko('iejck do, stary  
piejek Go, im peryał rubli 36 kop. 97 F

Wolno drukować F. N. Golański Czł. Kon-Cenz. •—  w W ilm e  w Drukarni iUdakcff-



DODATEK DO G /rE T Y  KTRYERA LITEWSKIEGO 8 , 55.

W ilno dnia 1 7  Jfrnrca 1S22 Roku v. s.

S ą d  E 'x  d  y  w  i  z  o r  s k \ .  s  skoniecznionym wszelki  onych majątek,  1 d o m y
_ i  T axa torsko-E xdyw izorsk i , w  mieście w  fVihie na tlUcy R a d a ick i ty  lezące tradoirac , 

P^iatowem Smudach  , <Ea usatysfakcjonowania, t u d z i e c  w cc łe y  rozciągłości, o c z y w i s t y  nie appel-
If-lytorow ni-nssy IV W . Antoniego ojca, Józefa ią Warvf Wyexekw ow ać dekret, 
9 $ arza *9'™: Z ° f ‘l  ?órki Radzewiczów z dnia ■ fe. n / i e y

Wtycego rrica złożony  , postanowił na sesyach  4 *____
d0rfiednich słuch ać konkursowej sprawy i dnia  20 
i tf 'aJ PA °  miesiąca do namowy p rzy ją ć , o czem aby

>Q,1y  interesowane b y ły  uprzedzone , Sąd E x d y -  
u'l 'orski tnho.y-n w KurycrTP l_.it. IE  i Leń. czyn ią c  
““-'izacją, n ie objaśniającym  swoje g< etensyefprze
milczeniu zapisać deklaruje.

R egen t E xdyw i~orski ' Ild e fo n s D emontowicz.
i Kolno drukować, Sędzia A iem . Szaw . i P re

zydujący E x d y w izo r . I  ran. Jarnontt.

1. Sąd T(ixator*kn E x d yw izo rsk i  w  pouFe-  
®* Kobryńskim w  majętności B ry low ie  IV. K a -  
r°’a S tlim nitza  majora z a  remmissą i 8>5 mar- 

# daną, majątku jego  e x d y w i z y q  exekwujq-  
J w  poruszonych dzia łań  mając z łożony
„ j ie ln y  dekret remmissyyny ago Departamentu  
5 " Głównego Litewskiego Gubernu G rodtibń-St. gy , °  °  ..

/ t o  rofcu t e ra źn ie j s zym  18 22 marca i g o  
! . y t sprawę m iędzy  tymże,  a  Łoną IV. Ro-  

^  z  N iep ok oy  c zy  chich Sel lmni tzową i kredy-  
, G'nz wspólnie p r ze z  o b o j g a  mal ionhow lub 

n? 2 nżc/i osońę, w ydan e obiigi maiącenti, 
ącem;, niestuwającemi, i  p o iw d ć  się mo-  

bą.tmi,  na j edncc tasow e rozpoznanie wedle u- 
rjednich remiss i danych w  teyze rozpru

j e  reioiucyou),  do Sądu ninie j szego  odsyła-  
^ CY, kontynuacją  dz ieła  bet. p r zerw y  z  nc-u-  
Zariitm w  ciągu tegoż  obustr.onr.cy komp.orta- 
°yi, oraz  inw m ta cyą  u)tt-lk:ch IV. Sellnin tzo -

dla t e j  palćńi p r z y -  
ey podpisany p e łn e j  n cotr.zy~ 

m a w y i ła ty  sw ey  summy, i z b y  nikt zg o ła  z IV W. 
Pawłopskiemi o arendy domów, paręki i żadne  
układy zdolne obarczyć fundusz j u z  u leg ły  o d 
powiedzi za  dekretem, w  um owy nic w chodził  
niniey.ze czyn i się z r t r z e i c n ie .  D at. 1822  
maren 16. Franciszek Wróblewski fried.. Doktor.

Jakowe ostrzeżenie może R edakcja  do dru 
ku przyjąć P rezyden t G iodzk i  P o w ic ia  W ileń 
skiego Adatr. Dauksza.

Pozew Edykla łny .
1. W edle Ukazu Jego Iropcratorskiey Mości 

Samowładnącego całą Rossyą. eto. ccc. etc.
Urodzony Alexander Malczewski Porucznik  

woysk Rossyyskićh pozy Wa do Sądu Ziem. Wileń. 
do rozprawy oczewistey na dniu 27 apr. 1822 
roku odbywać się mającey. na skutek Kemissy 
Sądu Gł. Depar. 2 Guber. W deń. i dekretu Są
du Ziem. Wileń. "debitorów samych lubych  suk- 
cessorów oyca swojego zeszłego Andrzeja Mal
czewskiego Pisarza Trybunału Litu .mianowicie 
za kartami, L Albicha o zł. 20, Krzysztofa Houwal-  
ta o rub. assyg. 190, Mikołaja Szmigielskiego Sędz. 
Grodz. Zawiley. o rub. assyg. 210 i rub. sr. i 5f 
Józefa, Bohdanowicza o rub. sr. 10, f .ierszona Jo- 
chelowicza Lprie o zł. czer 200, W iktoryą Fry*  
byssową o rub sr. i 5 , Antoniego M oierow icza  ■ 
o rub. sr. 3, Kapitana Kosso wic kiego o rub. sr.
6. Porucznika Myszkowskiego o zł. 3o, Kapitana 
Malczewskiego o zł. 4o, Stanisława Hrabi Tysz
kiewicza o rub. sr. 3ijot Stanisława Mzlczewśkie-  
go o rub. sr. 70, Klemensa Kiełbs/.y o rub. sr. 
24, Beniamina Percowicza Klaczki o rub sr. 5oo, 
Zenona Podliayskiego o rub. sr. 10, Alexandra  
Kością o czer. zł. 4 o, Edwarda Kiełpszy o ozer. zł. 
>5. Józefa Pławskiego o zł. 209 gr. 2 0 ,  \V incen -  
tego Lubińskiego o rub sr. 20o, Macieja Kadzi- 
wiłły o czer. zł. 5o, J. Rymszy o czer. zł. 20, Jó- 
zefa W en ce w ic ia  0/.Ł 100, Stanisława Kołupayły  
o czer. zł. 5, Elżbietę Szostakową o zł. 14o, llomu-  
alda Poniatowskiego o zł 20 , _ Jjna Filipowicza o 
czer. zł. 2, Pawła Bulharyna i Franciszka R ych-  
terskiego o czer. zł. 3o, Alexandra Buohowieckiego  
o czer. zł. 3, Michała Nagurskiego o czer. zł. 20,

’•’ey własności,  uskutecznić: poczym fundusze i 
długi  męża i ż o n y  odosobnić, względnie  tych  
Drze* taxę i e x d v w iz y g  doczesną lub wieczystą ,  
ia poprzedzonym  trzykro tnym  p rz* z  Gazetę Ku-  
''Jera L itewskiego ogłoszeniem dać sa tysfakc ją ,
J® Prtten*1* ttieprzyniesione zapisać ammissyą,  

dalsze sczegóły  ułatwić poruczajacy,  postano-  
wierzycielom W .  Sel lmni tzowey  1 prEen-  

'vrow do stannoici  wezwać;  a jako w miarę 
*rnności do ułatwienia pozostałych,  i bez od -
ą u kontynuować się powinnych Sąd do ocze-  ~ ........... ...  ~
istego w  całćm dziele wyrokowania ostatecznie Stanisława Chlewmsku*g° o czer. zł. 4 , Stanisława

m fr “f Z initrs“s° mil,iva maFcaębier t* , tak o potrzebie przyśp ies zę-  
an?°*a  stronJ  interessowane o s t r zed z , i

Iowie roku .  f ™ * ” * ‘ T l  ° ^ osseni^  W  B r T~ 
C h o m t v  * 5 m(lrc'1 l 0 - Grzegorz  Kułakowski b.
^  Frez.  E x d y i v i -

Zir*tawia,aSe07,n 7 ,H,  x d y u’j Tor■ K a r o l  Bortncwski  b.
t d z ia  A/emski pow,atu Woł l .  E x l y w i z

4«/ Dąbrowski  Sadu E x d y w i z

•i.

ta o czer. zł. 7, Ewę Czernicką o czer. zł. 10, Ley* 
by Peysachowicza o rub. sr. 200, żądając aby Sad 
Ziemski na każdym z dehitoyów lub ich sukcesso- 
rach i ich wszelkim majątku, kapitały z procenta
mi i expensami na rzecz kredytorów oyca zał. 
sądził s. m. i .

j 822 marca i 3 d. W oźny świadczę, iż pozew  
ten edykulny po debiterów zeszłego Malczewskie
go Pisarza, dla niewiadomości ooych do gazety Ku- 
ryera Litewskiego podałem i o rozprawie przed 
Sądem Ziemskim Wileńskim oczew istey  na dniu 
27 apryla r. idącego 1822 Z a w i a d o m i ł e m .  Ignacy 
Maryański woźny Ptu Wileń. 

n  . 1822 r. marca i 4 dnia wolno drukować W iłeń -
u nw owscy  ski Ziemski Sędzia Aloizy Jasieński.

lor. Jó-
corskiego Regent

O s t r z e l a n i
n,fr U W l V - M a c icy  i Barbc

p Z T Z " Mia“a iF,!na' ś
W y ort* naczn-l summę, rękodaynie p o ż yc z o n a ,  
li do G nieóPłaci i j  pozwani  zos ta -
^ettrn f r0£ <n llr'hsk:rgo, gdz ie  o c z y w i s t y m  de- krecie Sądu Ziem P tu  W i l e ń . , w  sprawie hon 
ł*Dt n r -1-. ilinir7,$ wespół  z  procinfun;i i expen- kursowej  zesz łego c y c a  mojego A n d r z e ja  frioł -  
*0 Cpr 1 q* ^ ■ ’* ,ni ter,uin do w y p ł a t y  dzień crewskiego z  wierzycie lami  j e g o  w dniu r5 p a ź -  
r̂*ero a *' 22 r ° 11 udcDrrninowano. Jeiei.  d z i em ik a  przesz łego  1S21 roku ckcetsoryyme  

f - n a c z o n y n  czas:- l i '  <’ Pa w łowscy  odesz łry  , z a p a d ły m ;  i e  n r i . t ó r z y  z u : - r z y c i  i i  
untercą, n i ż - y  podpi sany b ęd i i t  powołują  p r z e z  zapozrw  do t e y i e  sprawy,  ohet

O ś w i a d c z ę  n i ą .
1. I V i i e y  p o d p i s a n y , w y c z y t a w s z y  w  D e -

D t a k c y i  „ieJor.



* ' * h y ,  m e n i ją c e - J a d n e g o  z g o ł a  stosunku z in te- 
ressami, j u kc o m  m o ją  do f u n d u s z u  p o  zesz łych
y * g °  ś w ia ta  r o d u c a c h  m o ich ,  a  w  ko le i  rz e c z y  
d o  m n ie  s u \ce s ,o ra ;  i  w  U c t b u  ty c h  ?

D .  J o m a s z e w s k ie g o  p o w o ła n y m  d l a  p r z y ś w ia d -  
c z t n . a  o czynnościach z e s z ły c h  m o ich  ro d z iców  

j a k  rów rue o funduszu , j a k i  po  n ;ch m ó g ł p o z o '

’  k t 6 r t Z °  p o d o ba ło  się ty m ż e  w ie rz y c ie lo m  
n ie w ia d o m o  z  m o cy  j a k i e g o  ak tu ,  n a d a ć  mnie z a  

Oj - ' U h a  !  ' ' m n o w u ć  g o  W g łosach  sw o ic i ,  k ie
d y  ten m m  n i g d y  n e b y ł ,  i  n ie  je s t .  Takow e p 0 ■ 
w o ła n ie  nie t y lk o  ż a d n y m  w s p a rc ie m  do  undo.
A < w  W ie rz y c ie l i  z e ,z łe g o  c y c a  m o jeg o  brć nie 
m o ż e ,  j a k o  b e z d o w o d n r ,  i  h e t  n a m y s łu  u ć .y n io - 
n e ;  a ic  p rz e c iw n ie  n a r a z i  ich n a  odp o w ied i  i  na 
p o w r ó t  Kasztów p r a l n y c h ,  z a  nresłu z n ą  ewoka-  
cyą. M n i e  ń .z e y  podp isan eg o  n a le ż y  p y t a ć  się
0  j u n d u s i u  po  z e s z ły  h moich rodzicach , mnie in 

f o r m  )w ac  S'ę o ich c z y h n  >śca~h i inleressach, mnie
1 zy  c w ' i l e  Swojego upodobań a z a r z u t y  p ra w n e ,  
i  m oim  te t o b o w ią zk iem  r z - U l a u  rd p u w ia d a ć  n a  
w s z y s tk o ,  bom j a  sam jed en  o s ią g n ą ł  \vo  ni, h  c a 
ł y  fu n  f u i z ,  rano  j e d y n y  ich successor, i  n ie  w  
m a ło h  i  ios.1 będąc, j a k  r o z u m ie ją  syć w ie rz y c ie le ,  
d e  i .o la c h  p raw am i,  o zn a czo n y ch  , a  tem  sa -  
tn m w ie d z ie ć  o ich  inleressach do mnie n a l e ż y ,
Ti es łusznte w ię c  c z w ie rz y c ie le  n a d a ją  m i  opie
k u n ó w ,  o d  k tó ry c h  r a z  j u z  u w o ln i ło  mrę p r a w o ,  
/escze z a  ż y c i a  o y c a  m o je g o , n ies łuszn ie  szu-  
k a j ą  obcego p r z y ś w ia d c z e n ia  o czynnościach iho-  
ich  r o d z ic ó w , i  obcey i n f  o r fn acy i  o fu n d u s zu  po  
fuch , k ie d y  j e  z n a y d u j ą  w  osobie m o je y ,  w  d o -  
w i d a c h  n a  p iśm ie  p r z e d  sądem z ło ż o n y c h ,  a  
w  n ie d o s ta tku  ty c h ,  g d z ie  będzie  s p ra w ie d l iw o ść  
p o  r z e b o w a ła ,  z a s tąp ię  ś m ia ło  p r z y s ię g ą ,  N a d i o  

o y c o w i  m o jem u  a n i  matce m o je y ,  n i t z b y w a ło  n a -  
r o z ( r o p n o ś c i  i  z n a jo m o ś c i  do z a ł a t w i a h i a  w ł a 
sn yc h  in t e r e s , o w ,  n ie nu g l i  W ęc od  m ło d y c h  
osob z a s ię g a ć  r a d y ,  i  im  się ze s w o je m i  c z y n 

n o ś c iam i z w i e r z a ć ;  i  k a ż d y  'k t o  z n a ł  zesz łych  
m oich  ro d z ic ó w  p o t w i e r d z i  tę p r a w d o .  W y s z u k i 
w a n i a  t ą  k o l - j ą ,  obcych osob p o ś w ia d c z e n ia ,  nie  - 

m o ż n a  i n w z e y  u w a ż a ć ,  j ę k  ze n a l t in o ś c ie  c z y l i  
p re te n s je  ty c h ż e  u d e r z y  c ie l i  do f u n d u s z ó w  ze
s z ły c h  r o d z ic ó w  m o ich  stosujące się, sa o b o ję -
tn e n i i ,  i  m n ie  su»ne*sorow i b a c z n ic y n tą  m ieć  u -  
w a g ę  w s k a z u ją ,  z  ty c h  w ię c  p o b u a tk ,  p o c z y tu ję  
z a  obóu ą z t k  u c z y n ić  ta k o w e  m o je  o św ia dc zen ie ,  
d l a  w ia d o m  iści w szy s tk ic h  interessou a n y c h  stron  

d h  j u  td u iz u  po  z e s z łych  m ch r o d i  cach A n 
d r z e j a  i  A n i e l i  M a lc z e w s k ic h ,  z o m ie s c z a ją c  j e  
d o  A r t  p u b l ic z n y c h  i  s tw ie r d z a ją c  w ła s u e y  m a y  
r ę k i  podp isem . D z i a ł o  się w  B i a ł y  ul stoku J Ó 2 2  
ro k u  m ie s ią c a  lu te g o  2 7  d n ia .

I g o  G re n a d y e rs k ie g o  p ó lk u  o d d z ie ln e g o  L i t e w 
s k ie g o  K o rp u s u  P o d p o ru c z n ik

A l e x a n d e r  M a lc z e w s k i .  
R o k u  1 S 2 2  m ies iąca  lu te g o  2 7  d n ia .  P r z e d  

S ąd em  G łó w n y m  D e p a r t a m e n t u  2g o  O b w o d u  B i a 
ło s to c k ie g o  s ta n ą w s z y  osobiście I V .  A l e x a n d e r  

A la lc z e w s k i  P o d p o ru c z n  « p ó lk u  1 g o  g r e n a d y e r 

s k ie g o  K o rp u su  o d d z ie ln e g o  L i te w s k ie g o  r . in ieysze  
o ś w ia d c zen ie  p r z e z  siebie u c z y n io n e  d l a  z a p is a n ia  

do  A k t p o d n ł .  P r e z y d e n t  h ra n c is z e k  M  c h a lo w s k i ,  
S a w ie t m k  P a u e ł  K e l l n e r  S o w ie t  u; k S ta n is ła w  O ł -  

d a k c tv s k i .  Assessor M  oyciech B a r t o  h o u s k i .
Jesi w  A k t a  h S ą d o w y c h  ś w ia d c z ę  J ó z e f  Ł u n i e -  

jLSki P r c t p k o l i . f a  zas t  : i . j a c y  mn y s e t  S e k re ta rz a .
R o k u  1 8 j o  m ie s ią c a  f e h r u a r y i  2 7  d n i a ,

T i k r w e  oś adczen ie  d o z w a l a  się p  . duć do  G a 

z e t y  K u r .  L . t .  S u w ic t m k  S ta r u s .a w  O ld a k o w s k i .

2  R o k u  1 8 2 3  m a r c a  g  d n ia  oświadczeń^  
UMspoł z  p o w tó rz e n ie m  o s t r z e ż e n ia , imienin"  
I ł  J  P an ó w  J a n a  t y lk o  w z g lę d e m  starszeństw a móh  
L iń s k ie g o  a  M a r y a n n y  z  D ł u t  ’uch ja k o  właściciel '  
k i  rz e c z y  B ie l iń s k ic h  S ę d z ió w  G ra n ic z n y c h  P ’" 
Ł i d z .  c z y n i  się z  następnych pobudek o to :  i i  ‘ ° 
po z a k ro c z o n e y  śm ierc i  O y c a  ż a l .  Podczaszego  

L id z k i e g o  D łu s k ie g o  w y z n a c z o n a  opieka nad 0‘ 
saoą i  m a ją tk ie m  do mnie M a r y a n n y  z  D łu s k i^  
B i e l i ń s k i e j  po oycu p r z y p a d a ją c y m ,  g d y  d o s tn e  
g / a  ze U a c i a  m o i  W t V .  W a c ł a w  k a p i t a n  w .  poi’ 
skich, X a w t r y  S ę d z ia  G ra n .  L i d z . ,  G a s p a r  poW  
c zn ik  w o js k  p o i . ,  J e r z y  S ę ih iu  C r Vó 7\ i  
a  d o p ie ro  Sąd<* G łó w n e g o  G ró d z ie ń . ,  P a w e ł  Ab 
b in  :  T -adeucz D łu s c y ,  w s z e lk i  m a ją t e k  zienivp 
s u m ń io w n y  w  g o t o w y c h  p ie n ią d z a c h  i  r.a oblig$  

u  r o z m a i t y c h  osob, j a k o t o  J W W .  t f f  TV. f j ’ 
s z k ie w ie ż a ,  I . ,  g m in a ,  L a s k o w ic z a ,  i  d a ls z y c h 1"', 
r.yuh z o s ta ją c y ,  tu d z ie ż  z a p a s y  g o s p o d a rs k ie , * 

w sze lk ie  d o s ta tk i ,  do w ia d a n i a  s w o je g o  obj<{^‘ 
s z r ,  bez w y d z ie le n ia  schedy d la  i a ł . j a k o  1 °\ 
g ó ln y c h  f u n d u s z ó w  po o y c u  , w  c z w a r t e y  
stosownie do b rz m ie n ia  p r a w a  s ta tu to w e g o  n'de‘ 
L a ła  i  n a le ż y  ,  c a ł k p m t e m i  p o d ł u g  upodoba"1*  

r o z r z ą d z a ł : ,  z a p o b ie g a ją c ,  a b y  ta k o w e  n i t b y ł f  » '  

szczuplone, p r z e z  zap isane  o św ia d c zen ie  i  w K u‘ 
r y - r z s  L i te w s k im  1 8 1 8  ró ku  m ies iąca  fe b r  /5 d n i i  
p u d  N .  3p  urniesczone, o s trz e g ła  in te r e s o w a n y ^ '  
i e  scheda ż u ł .  me u s t  o d d z ie lo n a  i  n i e  o ddane i 

o z a ie m  ż ad n e  sum m y p rz e z  sarnoiednych o h ia t \ 
D f i l - k ic h  bez d o ło ż e n ia  się op iek i  odbieranymi  

b y  d i  me m o g ą .  T o  w ięc  vostrzeżenie iako  te i  
t - tm  w y r a z  sukerssyi,  k a ż d e g o  inu-ressowaneg0 

u p r z e d z a ło ,  że  bez d o ł o i  m a  się w szystk ich  u>ł&' 

ś i ic je l i ,  żad en  ju n d u s z  z d e j m o w a n y m  by d i  « ,e'  

p c i t i .u e n .  G d y  d o p ie ro  ż a l .  w s z e d łs z y  w  % i- ią ikl 
m a łż e ń s k ie ,  po w ie lu  u ręczen iach  o b ia ł -  s w o je j  
w ła s n o ś c i  odzyskać  nie m o że , p r z y m u s z o n a ,  
le ją 'p ro c e s s u  w  Z ie m .  L i d z k i m ,  o o d d z i a ł  i  ° ^ ‘ 
d a n ie  w ta s n c y  schedy, u i  z y n j ł a  dopatrunek, *  
tym cza sem  d o w ia d u je  się, £e o b ia ł .  n ie jak ieś  f °  
m i ę d z y  sobą t ra n z a k e y e  p o c z y n i l iś c ie f  i  
n a  su m m y je d e n y l ru g ie m u  p r z e l e w y  p o d a «  a l B ^ i  
g d y b y  z  p o w o d u  ta k o w y c h  p rz e le w ó w  nie z d *  
w a ło  st-ę kornu, i e  i  i a ł .  u d z i a ł  o d d a n y ,  •przeN  
n if i ie y s z y m  o ś w ia d c z a n ie m  p< w t a r i a ,  i t  d o tą d  nF 
l e ż m y  s a t y s f a k c j i  m a , t r z y m a ł a ,  r o z p o c z ę ty  p r t  
cess w  Z ie m s tw ie  L id z k i m  p o p ie ra ,  i  k o l n ą  p r t 1' 
p is a n ą  o to w szy s tko ,  co ty lk o  d la  j e y  gjypatfi 

d o p o m in a ć  się m e  z .m is  dba. T a k o w e  ęśw tadc,( '
n ie  z m o cy  p o r u c z t m a  podp isu ję .  S ta n is ła w  
l iń s k i  R .  G r .  A .  S. f f \  .

R o k u  1 8 2 2  m ies iąca  m a r c a  i 3 d n ia  pr l * 
S ąd e m  G r o d z .  P t u  U i l e ń .  s t a w a ją c  o b e c n i e ^  

g e n t  Z ie m .  Z a w i l e j s k i  M S h a ł  T y n k h d u i  0j  

ś w ia d c z e n ie  n in ie js z e  do a k t  p e d a ł .  F r e z j i j  

A d a m  D a u k s z o ,  J ó z e f  H o ro d e ń s k i  S ę d z ia .  
P o m n rn a c k i  S ę d z ia .  J ó z e f  B ą h u s z  R e g e n t  ŚWlA 
czę i e  je s t  w  a k tac h .  .

R o k u  1 8 3 2  n a r c a  1 0 .  Z e  ra ko w e  
czerne może I  j  J*. umieszczone w  K u r y  er ze V  , f 
sk im p o ś w i a d c z a m ,  P r e z y d e n t  G r o d z k i  M 1

D u u k o z a .

A r m d a  D o m u .  . .
3. O d  M a g i s t r a t u r y  P o w s z e c h n e j  O p ie k ’ '' j y  

W i l c ń i k i e y  p o d a je  s ę do w iadom ośc i,  A  1 0 j^ c ij  
z e fa  D o ro s z k i  h o l le g s k ie g o  S e k re ta rz a  «* nl̂ ypil' 
i f t ln ie  n a  u l ic y  D o rn ikan s k iep  s y tu o w a n y 1 

szcza się w  A ręd ę  od d a i ly  a3 a p r y l a  jęjagiy  
mego ro ku  d la  zaspo ko jen ia  d łu g u  j a k  f e£)0- Q t $  
i ’r e t u r z e , tak  i  S z p i t a la  8 go  Jakó b a  od V



Kalezntgo, a zatym  Życzący wziąć tdn iom  w arę- 
7,t ract<i i  owić się do teyże Magistratury Powstsch- 

sy  opieki Z pewne rui ewikcyami m  terrmna: 
ter' U’SV  drugi 29 teraźniejszego rrnrca, i usta-
£  ZnV ogo dnia następującego miesiąca any la. Jan 

cr/iGrd Inspektor tiadca Nadworny i lawaler.
Radca Py tu łam y Pietruszewski Sekretarz. 
Naczelnik Stołu Hurynowicz.

P  o 2 e w. V
ffj . 2 >  W edle Ukaau Jego Cesarskiey Mości Sa~ 

bladnącego ce lą  Rossy ą  etc. etc. etc. 
dy ■ ^  °^cw edykta lny przed  Sąd T<axatonko Ec- 
u> u? r°r3kl w majętności L inków  cu w pcie Li pit. 
byw T’U lszym  maj a tego  1 8 2 2  roku oczewiścic <d- 
wa fT l *  z P] *>ództwa urodź ot,. StaniAa-
r i y j  l , na,, l>- & dtil g °  Z iem . Upitskiego Urodzo- 
Tjn . Mansfawoure E yd ry  g iew ictow i M arszałkowi 

pilskiem u, leu fd o w i Chorążemu W oysk poi. i dal- 
iT  ^°( Zcn:ii p^  K ierbedziom  w assystencyi opie*

Kazimierzowi'PSy skromowi. Szamb. b. V . poi., M i
niłowi Hrabj i  y  szkiew iczowi b. prezesowi Gran. 

g u b ern ia l, zintu m em u Granick;emu Sędziem u G ra - ' 
b l T mn  .tJlLr' F fticyanow i Jałow ieckiem u Skar- 

Jozefowi N iekraszew iczow i, Tadeu- 
Aj  A Giedyminów , iy zen h u u zo m , Dobkiewiczowi, 
* *»em  m  ’ oczepowiczowi, W incentem u Kozłow - 
u>i nU> yf hn£**it*niu h ym kiew lczow i ,  K azim ier 10- 
r t o w - v m 'ikl<l* T i FeUcyanowi Gadonowib. Pisa- 
G uń L *• ł  r ls ze w ., Pi lipowi Stanisławowi 
*kie, LeTnU’ Czapskiemu, W ładysław ow i B aczań- 
iud*!U> * dalszym  wszelkiego ty tu łu  kredy tor om, 
toni*! A^ ń e m u  Swiętorzeckiemu Sędziem u, A n- 
kra s . ‘U ■ Raw iczow i, Janow i i S tefanow i N ie-  
& a i ^ ’f  oniomu G iedym inowi, N ereustow i 
bile v i ’ -l acit! J f l B urney kowi, H incentetnu Kir- 
l u d w , % S-, 0rWli l dalszr m  braciom Hryhorowiczom ,

Poćzwarte skutkiem dokumentu z Urodzon- m L y a -  
kiawiczern zawartego, pozwani Dyakiewiczowie 
mieć powinni tylko część szóstą Sypaliszek, reszta  
zaś jak jest niesprzeczuą własnością Bobcina, tak 
tez ona należeć powinna do E xdyw izyi. Pupiata 
po śmierci Puarzowey Gadonowey obiał. Łopaciń- 
scy rozmaitą ruchomość z Lir.kowca zabrali, n a 
kazania przeto, aby natychmiast tęż ruchomość po
dług regestru na Sądzie Exdywizorskim  pierwszo 
zjazdotnym okazywanego, pod przysięgą do massy 
'Exdyw izyiney złożyju, Poszóste skassowania wszel
kich nieprawnych pretehśyow tak pi zez kr edyto
rów, jako tez przez obżeł. A lexandra Bobana do 
funduszu żałującego rtgólcwanych. Nakoniec  
wskazania tego, co z natury sprawy wypływa.

Roku  1822 miesiąca februaryi dnia 28. W o
źny świadczę, iż kopie tego pozwu z powództwa 
H JPana Stanisława Bobana b. Sędziego Z iem . 
U pit., kredy tar om i deb. torom jednym  do drzwi Są
dowych w Poniewieiu, przy  bitem, innym  cczewisto 
w r?ce podałem i o terminie stawania w Sądzie E x -  
dvuiżorskim w majętności Ldnkowcu w powiecie 
UPh. w dniu pierwszym moja tego 1822 roku za 
powiedziałem. M ikołay Pławinski I fo ż n y  P tu  
Upitikiego.

Roku 1822 miesia.ca marca 1 dnia. Przed  
Aktarr.i Ziemskienn ptu Upit. łf'o źny  relacyą po
zwu ttgo urzędownie zeznuł. Przyjąłem  D yoni- 
z y  Faskoczym Ziem ski ptu Upit. Regent.

lakow y pozew w K ury er ze Litewskim druko
wany być może poświadczam Prezydęnt Ziemski  
Upit. Jan Olechnowicz.

Jrnr>,„ n.t- 1 1 . * L.Tiowi 1 n e i e m e  w  01-
Kw T  ’  • M lchuiow l G rygorowiczowi , Piotrowi 
i Z  ° Z  W  !f } ^ '  ^ n o w i, P iotrowi Andre- 
f e  A; HZ : T  ' d o n n i e  M yszkowskim , Mi-

? " ° z r

W ic io w i  o r a z  d a l s z y m  d  k i to ro m  Z .  V b° ’
wi Sokołowskiemu K o m o m ,krw i 'R o - s T e ń ^
Wj l \ J f i e m u  R yakiew iczom . Franciszkow i t i n  
Jmć Łopacinskim  Sędziom Z u m s k i n u  V  ? ™ *  
cerrm Bob ano w i Starościc Tnr>l >'■ ^  5 S na,ma

f a k c i  a li-p v / ^  o ś w ia d c z e n ia ,  n a  satys-

* * £ m b r a Z ytB r0m ™  iV  rcku
i E x d y J tz y a  rfe c z o t<Vl<> ^  . ńatnacŁ(iP\ca rem,T,Q , n jef/.t . zec*ontgo majątku, zakroczyła  

^ x dyWitor ki Tiasią m l zjazd pierwszy Sądu 
setów, ostatecz , ’ P° t(j ia*wieniu wstępnych ciynno- 
ę °  d'> dnu, x n Z „  T Cteme d z id a  E xd yw u y in e -  
kretem odkładowym r, ° C, tCne zosł^ o ,  ponieważ de- 

jak,> te* j  A m  Zaleccnn wszystkich kredyto-
f l d u  » A r : i o „ i Z T : r " ‘ t̂
l u  d o  ^ A r o J l l o S u T ' i T ^ ’ P .̂.. M u n .
,   ................  *i,łrloa> 2, . J 1 '  '*'!>zy8inich wie~

^ z o r ^ U g o  Sadu \ T Z  rzeczonego E : dy-
prośby naprzód Sqdze fJ T 'zT  \ n,astf P ne *ak ada
l , ,skr  _  . , ' la  z a  z ł o ż y ć  s ,ę  majreerni

»umm kapitalnych z 
przy -  

dtney.

Uulr, manienia z ,
P'oceZCrnm: nn d{vinik^ b
ł̂ n i r j o V u T niam l r ^ n e m i ,  i S y c h

0wtóre oknli'i, ni f . . i na*J‘ ł lod k m k u r t on.

0 \ , ! i  . u > u  s t a r z y  u >  i ■ - ■ ■ .

U, df  w i n n r m i .  n o t f l g I  A ' n k c i -  c k ą ł z  ,?fv«* w inn .L -  ; w V "I pnnkc i» oka 
^  det>unkn 1 pottW * ”in * 'rem: pndłi -

n/kow, Janowi Soki 
tz Urodź, p

A  O ś w, i  a d c z e n i  e.
3 . Roku 1822 miesiąca marca 3 dnia. Oświad

czenie imieniem W .  Jp. Jana Laskowicza Szam- 
belana b. Dworu Polskiego, przeciwko W  W .  JPa -  
nom W ineentemu Tytularnemu Sowictnikowi oy- 
covy;, wybywcy folwarków Hermaniszek i Staro-  
k> szczyzny w Powiecie Oszmiańskim leżących, 
gnącemu i Ifipohtowi synom Święcickim,  W i -  

f ,  J 1 f . . / ‘̂ J'kowskich Zyźeniskiey b. Sędzinie 
Grodz. Minsk. , Kazimierzowi Sadowskiemu Skar-  
bmkowi Inilantskiemu z powodu obżałowanego 
Święcickiego, niesłuszną pretensyą do żałuiącelo 
rosczącyrn i dekreta uzyskującym, a mianowicie 
oto: iżobzaiowany Wincenty  Święcicki, wybyw ca 
rzeczonych folwarków, ukrywszy wszelkie swoje 
działania, z zeszłą swą żoną Kasyldą Zyżemską, i 
j e y m a tk ą a  swoją teścia W ik to ryą  Zyżemską Sę
dziną, niepodawszy żałującemu tabelli swych 'k re -  
dytorów i pretensorów, niepopłaciw szy zdawna za
ległych podatków Skarbowych, zatrzymawszy u  
siebie aż dotąd, wszelkie dokumen-a juris haeredi* 
tat is  possesionis, a nadewszystko graniczne które  
w przeciągu t rzech miesięcy, praw em wieczystem 
żałującemu oddać obowiązał się, przez co narazi
łeś żałującego, na znaczde s t r a ty  i expensa pro
cederowe w różnych subselliach, jakoto w Sa
dach Granicznych t Niższych Ziemsk. Oszmiań- 
skiego i Wileńsk. powia tow, a mianowicie w  
Ziem. i Grodzie Oszmiań. zawsze mając sic nie- 
stannie i ultymarnie będąc zkondemnowanym. za 
obl.giem sobie wydanym, uprzednio zamanifesto
wanym, i przez Gazety Kuryera Litewskiego t r z y 
krotnie opublikowanym , nielegalnie w roku idą
cym pozwałeś żałującego do Grodu Powiatu Za- 
w ileyskiego, pomimo' konsty tu.-yą roku 1766. któ-  

1 ra  pozwala tylko Grodom sądzić sprawy za obli- 
gami miedzy żyjącemi osobami, i te któreby t axy  
dóbr za sobą uiepociągały. Z jakiego powodu ża
łujący. zmuszony został oświadczyć taxę exdyv.i- 
zyą rzeczonych folwarków Hermaniszek i Staro-  
sielszczy/ny w powiecie osźmiańsHm leżących, i 
w tym cejii obżałowanego Sw.ęcickiego i jego sy
nów. tudzież Sędzinę Zyżemską i Kazimierza Sa-

praua
ka sa ■

totv^kiemu ahy trop-Pf» y
* /•», M r r  •’V'”  (4 i  f  H :  U U -

f 0rH d z o i n  '*  ? d ’ - w  \rok i.  i.Ji i ,
*ł‘>ży/ > , " f t y  bmiast dc Sadu E.r /; -<•,z-rskie-

Pr
’ ’ rnó

'" ° in ta i ,h d' cy:i u'anio powrotu m ini sr b. 20 
IŁi iu  zrobienie tey rnappy wzctjch.

( oskiego, pozwać do sądu G • « nego 2goDcpar- 
tamentu Gubernii Wdeńskiey,  dla uzyskania taxy  
1 exdywizyi. i też  pozw y na dniu r i  fi bruaryi idą- 
cego roku, jako niemającym osiadlości ziemney w  
en- Guberni i, do drzwi sadowych przybić i przed 
Aktami Grodz. Otzmi.ańskiemi zeznać ralcGł, o 
azym pbżałow anych i dais/ych wszystkich kre-  
dyLorów 1 pretensoiow realnych pozwanych, przea



'Gazetę K uryera  L itew sk iego  trykrotn ie  zawiado
m ić  postanow ił.  Jan L askow icz  Śzamb. b. D. Pol.

Koku l ih n  miesi,-tea marca 3 dnia przed  
A k tam i Ziemskieim Ptu W ileńsk iego  staw ając  o-
cnKlttPiń W  .11* f a n  f a i?.. . i t • "isobiście W .  JP. Jan L askow icz Szair.belan b .d w o-  
ru  Polskiego, tak ow e  Oświadczenie wpisać do

rządzcijąsigó  ̂ Guberni j ą  o b w ie szc za  się pćmie■* 

nio/ia R ugim iła  A ilczeuiska, a ż e b y  o m iejscu  s w e j  
j e g o  przunieszkiwania d o n io s ła  I V i is z tm u  Siidoitn

, . - . . .    wpisać
protokołu  podał i tv onym w łasnoręcznie  podpisał.

Przyją łem ' Jan Z ienkow icz W ileń  Ziem. Regent.
L oau  i o 2 2 marca 4 dnia: la k o w e  oświad-

ozenie  Kcdakcya m oże przyjąć i w  Kuryerze u- 
m ieśc ić .  Sędzia Ziem ski W ile ń .  Jan Pisanka.

U  ilsńskujnu, do k tó rego  i  kopi j a  rzeczonego  tes
tamentu jes t  p rze s ła n a .

S ą d  E x d y w i td r sk i .

3. Sąd E xd w vizorsk i w  majątku W iduklach  
J W .  Strażnika Giełguda exystu jacy , lubo przez  
awizacy ą w K u ryerze  •Litewskim'' dnia 4 fc lT ua .  
zam ieszczoną zawiadamiał s trony, i i  w dniu 20 
teg o ż  miesiąck februaryi , w  pczew istą  namowę  
sp ia w ę  \ lęc usiłował, w szakże mimo na\ większą  
trosk liw ość  Sądu, gdy  strony ledw o w tym że  dniu 
20 zaczę ły  w chodzić  z pretensyam i a nadto gdy  
pryncypalnie  przyporuczonym  jest tem uż Sądowi 
u czyn ić  łamiiiine rozliczen ie  m iędzy  bracii J VV W .  
Giełgudami, a które jako w r z e c z y  zada w money 
bez uprzedniey kom pertacyi dostatecznym  bydź  
nie m oże , jakow e zaś kcm portacya  gdv  m ino re-  
aolu ćye  Sądow e led w o w częśc i  p r z e z J J W . M ar
szałka  Giełguda i to po terminie 20 februaryi z ło 
żoną  zostada, po upływ ie  tygodniow ym  c7,a=u, gdy  
przez  podaną proźbę na Imię M onarsze do Sądu  
udzie len ia  jeszcze, tygod n ia 'ze  strony  tegcż JVV. 
M arszałka  Giełgkua proszono, a m iedzy tym gdy  
ze  strony  m assy JVV. Strażnika Giełguda w celu  
zw ięk szen ia  funduszu dla w ierzyc ie l i  wniesiono  
prośbę o odbycie  a k lo w  tak z tradycyjnego pos-  
sesora  V\ . M ikuclnego, jako też  i z pobieranych  
in tr a t  s  majątku poje/wieku go Zydyk w  zarzą  
d że m u  JVV. M arszałka r 'L X ' ' *
Są d  Exdvwrzov
# w y m  oboWiązkfe-ui p i i c u  uuzew is ią  uzup___
■wszystko, cokolw iek  pow iększać niassę fund____
D e b i t o r s ,  i  w y ś w ie c ić  rozrachunkową fam/byną  
sp r a w ę  z 'tego względu, ni im o Wydaną" uprzednią  
a w iz a c y ą ,  m im o chęć nayusiln ieyszą pospieszania  
w  czynnościach  Sądow yćh, przym uszonym  został,  
aądane akta zdecydow ać, 1 na odbycie cn ych  s to 
so w n ie  do proźby stróny dzień i5  maja przezna
c z y ć ,  w  jakowym  term in ie  po spełnieniu aktów  że  
bez żadnych odkładow spraw ę w oczew istą  w e ź 
m ie  n a m o w ę ,  w szy stk ie  in teressow ane strony  
p rzez  ninieyszą trzyk rotn ą  a w iza cy ą  zawiadamia  
1822 r. febr. 28 d w  W iduklach  Ń. 5.

•> Cdy na  p rze zn a czo n y  w  dniu  10 lutego r- 
t. ostała, termin l i c y ta c j i  do wzięcia  je z io ra  Bo- 
bnwicktzgo w  aręĄę nikt w - p r z y  by ł,  p ,  zeto liba  
onarboua Litewsko Grodzieńska ogłusza n: n i e j  ster* 
ncwe termina: p ie r w s z y  dnia  10 drugi  if> 1 trzeć
C) ót.t 11 *  t ' 9 n  A/ 0 ^ 1  r v i i i w . w .  . .  a __ • • 1 . .ostateczny s 5 c zerw ca teraźn ięyszego  1 8 2 2  roku!

w ziąć  i° 
u*

w których term inach w szyscy  ż y c z ą c y  __ _
je iioro w dwónastoletnią d y ie r ia u ę ,  ra c zą  sarni i 
przez  plenipotentów zgłosić się do tejńie Izb y  Skat" 
bowey, z  otipowiedniemi kau cjam i.

Jezioro Bobrowickio w powiecie Słonimskim pf 
łoione i  p rzyn o szą ce  w edług lu s tra c j i  rocznego  
chodu rubli sr. 7 5 kwest jo n o w a n e  było do tąd  p r tó  
sąsiadującego T yh d d rn eg o  Sowietrnka M arcinki>' 
wtćia, Ucz dopiero skutkiem U katu  R tą d ta c e g ę  S‘‘ 
n a lu .z  dnia £■:> stycznia r . t , za N .  i 8o5 'nadesła
nego, p r z e z  zatwierdzenie  linii derncrkacyyney  i?9*. 
roku m ięd zy  M ińską a  G rodzieńską Guberiiipb 
p rzy zn a n e  je s t  aktualną sk arbową własnością i oet, 
•zadney od m i i  go p r t  szkody p o n yd o w a n ćm  W  
mole. ' /z iało się na S a s y i  w mieście GuberńsW*-  
Grodnie dn ia  o m arca  1822 roku.

l ia d z c a  h b y  S karbow ej Antoni S y m o n o l e w i c t i  
Sekretarz  w y d z ia ło w y  Doliński.

P r z e d n i  M a ją tk u .
2. W  Powiecie Kowieńskim, m iędzy  Kowntrn  

a K ieydan an d  w odległości rail dwóch od K cw n a ,  
nad rzeką s p i ja  ną N ie w /a z ą  , j e^  4o  przedania  
m ają te t ,  za w ie ra ją c » w  sobie foiwarek k r e s c e n c y f

• M arszałka Giełguda będącego, przeto' ny, dym ów  osadnych  2 J ,  g ru n ta  dobre, łąk  dosiu* 
•rzorski uważając bydź - nieodmiennym tek, la m  t a i i a  n a d  sam ą rze k ą  sp tuw ną jsjiewiaify 
n ązk iem  przea o czew istą  uzupełnić to  włok 20 ki l i  a. C a łr  len maiatehi Ust w iedny”1

• uszu

<ł
C a ły  ten m a ią te i  Ust w ]* d n yni 

obrębie, bez żadnych  szachownic, granice  p g £  ie, 
wszystkich stron s puk cynę, aktorstwo i ewikeya od 
długów w sk a ią  się naypewnieyszc:  ktoby i f ć z j
weyśdź w u i ła d  n abyc ia , ra czy  się zg łosić  do ni' 
l e y  podpisanego, k tóry m u  s ik a  w  W iln ie  na  «•"' 
c y  B ern ardyń sk ie j ,  w domu H rabiego O lizara  p°*  
M. l i g .  J ó z e f  K arczew sk i.

A renda Dornów.
3. Skutkiem postanow ien ia  K pU egium  Pj c OH" 

gelickicgo W iieńs .  w ypuszczone  zos taną  p r z e z  pu
b liczną l i c y t u c y ą , durny do fu n d u s z u  Kościoła

Prezes Ziem. Zaw.il. i E xdyw i/.y i D ow gia łło ,  E w a n g e l .  na leżące  na u licy  n ie m ie c k ie j  pud N.  56^ 
Sędzia  Z iem . Oszm. E xd yw izor  Jankowski K aw a- io 'jo  obok te g o i  Kościoła sy tuowane, tu d z ie ż  dwa-
1 A W 1 A ASI S I A A A I* ,  \ III V V C A 1 1 ■ I n  ̂   .  E .  \ K ... .  ..I  If I   7 . — T L .  1 t  1 i f f .  ■ V . . f  I nil 1/ A  ̂ f . . .  I.  i ___  1Uler  Legii honorow ęy , Sędzia  Ziem ski K o w i e ń s k i  
Szym on Kul w iec ,  Z iem ski Ptu  W iłkom . R egent  
M ich a ł  Grądzki.

P  r z  e d  a z. d  o m u l  
D o m  JP an ów  S zw cm btrgerów , na rogu U li

c y  T a ta r s k ie j  p rze c iw  K lasz toru  ś.~ Ignacego pod  
N .  6 ;3  je s t  do sprzedan ia , ktoby sobie i y c z y l  n a - 
b y d ź  niech się zg łosi do właściciela tegoź domu, 
k tó ry  zostaje w Aptece Z ie lo n a  zw a n e j .

Jan  S zw tm b erg ie r ,

rek na zau łku  od  VT ilensk iey  do T a ta r s k ie j  uli
c y  p r o w a d z ą c y m  p o ło ż o n y , w  tr z y le tn ią  arędow/G  
possesyą, od Sgo Jerzego  roku te ra zn ieyszeg o .  Z f  
czą cy  w e y śd ź  w  u k ła d y ,  zechcą się zg ło s ić  z  n a l e i f  
tem i dow odam i do tegoź  Kollegium', sessye pAf 
kościele odbyw ającego , w  dniach  i5, 22, “t 29 tr. 
r a ź n ie j s z e g o  m iesiąca  m arca  1822 p o  po łud ’1  ̂
o godzin ie  ociey. Z  po lecen ia  K olleg .
W i l th .  z a  Sekretar. K .  Sz tra l .

W e z w a n ie  B o g u m i ł y  K i lc ze w sk ie y .  '
2 J  W .  Z a r z ą d z a j ą c y  m in is te ryu m  sp ra w  w e -  

u n ę t r tn y c h  p r ze s ła ł  do  J l f ' .  Z a r z ą d z a j ą c e g o  G u-  
b e r m ją  W ileń ską ,  kop i ją  testamentu zm a r łe g o  w  
P łe sb u rg u  sz lach cica  D o lsk ie g o ,  L u d w ik a  K i l - 
c z e w s k ie g ' ,  c a ł y  s w ó j  m a ją te k  za p isu ją c -g o  s i o 
s t r z e  s w o j t y  <B gum ile  K j l c z e u s k i e y , m ie s z k a ją -  
c e y  w e  w s i  t i r  an y  G r y ,  o m il  s 5  od  I f  i Ina: 
a i t  n !« j e s t  u y  ro i  ono w  ja k im  m ianow icie  p o 
w ie  w i s i  G i r y  U i y ;  p r z  to z  p o lecen ia  J l f .  Z a 

l i  j j s i d i . a  z a  g ran icę .  / ,-e,
2. Do A u s tr y i , P rus, i  Saksonii  P r u i ą nti, 

go  1. g i l t l y i  kupca B en ia m in a  Jakow icza  Be*
■trytu  K om m issyon ery , W ile ń s k i  5 g i l d j  ^u f̂,o- 
M oriu ch  Szlom uw icz JMaizcl, z  S zew oD m  ^  
w iez im  S zlozbergiem , i  J u r tn a n em  Z e l r n a n c r n  
kowiizem  Jflanuem  n a  m iesięcy  dz iesięć .

K ow ień sk i  m ieszkan iec  E l ia s z  I h rsf  ^aj.. 
czyk .  w y je ż d ż a  do P ru s  1

2.
Iowie. S a ło w ie y c zy k .  w y je  
eon i i na m ies ięcy  dziesięć.

«JOC«C»CO..

O l. -tt acre
mcli-rlogi.

Ctne.

C ia t oiserwacyi 

dnia ió  jrodnia  

dnia 16 średnia

di ia 17 6

pr,’ileń$*
5. D o  Prus, do m ia s ta  K ró lew ca , cĄach- 

Obywatel Szlachcic T om asz  D ofroteclskt,  * 
ciccm U  in e rn ty m  Gałk< zk im  na T“ , »t—’

s s r r j - ś s jXV-^tVX W  CV'OM KM I
i W yso kość  Kurom. IVyt. f tu r .  llnau.  |3 U ' i a t  r  y .

| 27  cal. q ,o  i i» .  a +  3 ,o 8  s to p n i  B l ^ l n o c .  Z a c h o d n i

>7 -  ()-73 -  1 + 4 ,6 6  — — I f / d u d  11. Z .ic liodni

1 7 - 7.6  -  a + 4 , 5 ------- g 1’o l n d n i o w y

i-
j'Oclif'”>:0Cł 
P n c h  rii 'i r " rt

I


